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Lord Oxmanfoiin zrobił już pierw ej teleskop mniejszych 
wymiarów, który przewyższa doskonałością wszel
kie inne dotychczasowe teleskopy i lunety astrono
miczne.

Szczególniej udoskonalił on sposób robienia zwicrcia-
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NOWY SYSTEM TELESKOPÓW MAJĄC! NA 

CELU DOPROWADZANIE DO DALEKO W YŻSZE

GO NIZ DOTĄD STOPNIA MOCY POWIĘKSZAJĄ

CEJ TYCHŻE

P R Z E Z F. P A N C E R A.

Teleskop składa się jak wiadomo z dwóch glómit eh 
części: z. zwierciadła wklęsłego przedmiotów ego ile można 
jak największego. i jak największą mającego odległość o- 
gniska czy li długość ogniskową i z soczewki ocznej,któ
ra przeciw nie jest jak najmniejsza i z najbliższem ogniskiem.

Im długość ogniskowa zwierciadła więcej rażą prze
wyższa takąż długość soczewki o ej, tein znaczniejsza 
jest moc powiększająca teleskopu.

Gdy zmniejszenie długości og.iskowej soczewki o- 
cznćj ma sw oje granice, cala zatem. możność doprowadze
nia do wy ższego niż dotąd stopnia mecy powiększają! ej 
teleskopu, zależy głównie na powiększeniu długości ogni
skowej zwierciadła przedmiotowego, albo co na jedtio 
wyjdzie na powiększeniu s mej wielkości teleskopu, któ
rego praw ie całą długość taż długość ogniskowa stanow i.

Witdkie dotychczasowe teleskopy mają dwadzieścia*' 
kilka stóp długości i pow iększają do i- (10 razy. Najwię
kszy dotąd był teleskop Ileiszela w Londynie, który miał 
40 stóp długości i 5 stóp średnicy. Teleskop ten dla nie
dogodności w użyciu i zepsucia się powierzchni zwier
ciadła został z rzucony.

Obecnie w irlandji buduje się kosztem lorda Oxinan- 
tou'n -jeszcze większy teleskop mający mieć 60 lub więcej 
stóp długości i (> stóp średnicy, który będzie mógł po
większać zapewne blizko dziesięciu tysięcy razy 1),

Tak w ielkie jednak teleskopy dla nadz.wy czajtiego 
ich ciężaru są niezmiernie trudne do poruszania a tein 
samem użycie ich jest bardzo niedogodne i ograniczone. 
Z tego też powodu, wzmiankowany dopiero teleskop Ox- 
iiiantouna miał tylko mieć mały’ ruch na jedne i drugą stro
nę południka.

Teleskopy zatem większych jeszcze wymiarów, w do
tychczasowym ouych systemie, byłyby juz niepodobne do 
uży ci a.

Przyczyną takowego niepodobieństwa jest to, że do
tąd uważano za konieczny werunek, aby teleskop był kie
rowany na przedmioty mające się obserwować.

Jeżeliby zaś mógł być urządzony teleskop nie ru
chomy, wówczas granica wielkości onego, a tern samem 
jego mocy powiększającej jeszczeby daleko mogła być po
sunięta.

Na tern właśnie Zależy podający się tu nowy system 
teleskopów.

W systemie tym, tak zwierciadło przedmiotowe ja
ko i soczewka oczna, byłyby osadzone stale na osi po
ziomej w ouległości takiej, jaka może być zalana. Za
miast zwracania teleskopu na przedmioty, co już. w tvm 
systemie nie mogłoby mieć miejsca, byłyby przeciwnie 
promienie idące od przedmiotów kierowane na zwiercia
dło wklęsłe teleskopu za pomocą ruchomego zwierciadłu 
płaskiego umieszczonego obok szkła ocznego a tein sa
mem obok obserwatora 2). Promienie te Wpadając i od
bijane będąc od zwierciadła wklęsłego w nieodmiennym 
kierunku, traliałyby zawsze w soczewkę oczną.

Zwierciadło wklęsłe może być umieszczone w budo
wli zupełnie oddzielnej od miejsca obserwatora, gtlziu

del teleskopowych jak najw iększych, które pod wzglę
dem dokładności ich powierzchni i trwałości połoru 
tejże czy li nii iilegania niedokw aszeniu siej nic do 
Życzenia nie Z o s t a w i aj ą.

2) Najwłaściwsze umieszczenie zwierciadła płaskiego, 
byłoby nad soczewką oczną. Bliższe wyjaśnienie te
go należy do szczegółowego opisu urządzenia tele
skopu.
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będzie zwierciadło [>3ic i soczewka oczna’. Przestrzeń 
między irićm a soczew ką oczną, może by ć albo zajęta przez 
galerją, któraby zaslępowaIa mrę, albo też nawet pozo
stawiona całkiem próżna. .Jakoż dośyć jest, aby tak przed 
szkłem ocznem jako i przed zwierciadłem wklęsłem tyle 
tylko zakryć miejsca, izby promienie zewnętrzne od ob
cych prze! mi oj ów wpadać w nie niemogły, głównie zaś 
przed szkłem ocznem dać rurę ograniczonej długości,śro
dek z ś może pozostać wolny.

'i'y ni 'sposobem długość teleskopu może by ć bez ża
dnej (rudno ci powiększona tak daleko, jak lego inne w a
runki lak pod względem wyraźności widzenia jak i mo
żności wykonania dozwolą.

Główna trudność zależeć będzie na urządzeniu zw ier- 
c.iadeł, szczególniej z w ierciadła płaskiego ruchomego, któ
re potrzebuje być równie jak i zwierciadło wklęsłe jak 
najw iększe, a przy tern by najmniej nietigirialne, a które prócz 
łatwości kierowania onego, powinno mieć jeszcze ruch 
Ciągły , do biegu każdego ciała niebieskiego zastosować 
się dający.

Trudność wykonania tego wszystkiego z nąleżytą 
dokłsdnośc-ią, może być przyczyn-), że w początku przy 
„Życiu powyższego •systemu, można będzie powiększyć 
moc teleskopów tylko kilnanascie razy nad dotychczasową 
co samo wszakże będzie już znacznym postępem. Nrewą- 
tpię jednak, że w miarę udoskonalenia tego systemu, mo
żna będzie z czasem powiększenie takowe posunąć bez 
porównania dalej.

'!i opisu sposobów użytych przez’lorda Oxmantoun 
do robienia zwierciadeł teleskopowych 3) okazuje się, że 
takowe dadzą się otrzymać w żądanym stopniu doskona
łości, większy eh jeszcze wymiarów niż to, jakie do przed
sięwziętego przezeń świeżo teleskopu, przy gotowane zo
stało.

Według wszelkiego podobieństwa do prawdy,, wiel
kość zwierciadła wklęsłego może bez nadzwyczajnych 
trudności doprowadzona być do stóp 10 w średnicy lub 
więcej, ze. i .szcza gdy zwierciadło takowe będzie nieru
chome ni 4).

W najgorszym razie można przypuścić, że zwiercia
dło wklęsłe da się otrzymać na 7 do 8 stóp średnicy.

Średnica zwiąrciadla płaskiego jako mającego przy
bierać roymaito ukośne położenia, musiałaby wówczas wy
nosić około stóp 10 5).

3) Patrz przytoczony wyżej Nr. 381 dziennika: >I?In- 
stilut.«

4) Zwierciadło w teleskopie ruchomym aby uiepodlega- 
ło żadnej nginalności, a tćm samem zmianie by naj
mniejszej kształtu jego- pow ierzclini w czasie przy
bierania przez nie różnych położeń, musi być bar
dzo grube a tern samem zbyt ciężkie. W zw iercia
dle nieruchomym niepotrzeba obawiać się żadnej u- 
ginalnosei, łatwiej przeto zrobić je większej śre
dnicy.

5) Takie zw ierciadło w y starczyłoby dla jednej strony 
(południowej) Nieba, i na tern byłoby dosyć począ
tkowo się ograniczyć, zwłaszcza, że za pomocą nie
go możnaby do pewnego stopnia obserwować na
wet gw iazdy bliższe bieguna , a tein samem nielc-

Zwierciadło ruchome tak’ -J wielkości u.nżr wpra
wdzie przedstawiać pewną trudno., ć użiciu; ta jednak 
w żadnym razie nie będzie większa od tej, jaką obecnie 
przedstawiają wielkie dotychczasowe teleskopy.

Natomiast pod w zględem dogodności dla obserwato
ra który nie potrzebowałby przybierał Utrudzających po
łożeń, żadne inne teleskopy z podanym tu nic mo>ą iść 
w porów nanie.

Granica długości ogniskowej zwierciadła wklęsłego 
zależy do pewnego stopnia od wielkości Zwierciadeł. Zby
teczne bowiem powiększenie, pociąga za sobą zmniejsze
nie jasności obrazu. J

Zmniejszenie to byłoby szkodliwe w. oLse.wow Innu 
księżyca, planet i mniejszych gwiazd. Mniej jednak biło
by znaczne dlą gwiazd stały ch pierwszej wielkości,a sz'cze- 
golniej dla słońca.

Sądzę, że do obserwowania ty ch ostatnich ciał, mo- 
znany użyć Zwierciadła wklęsłego z długością „ttniskowa, 
wynoszącą <1» kilen tysięcy stóp, czyli na taka odległość 
llmiescic zwierciadło wklęsłe od szkła oczne-Ó

W niepewności jednak, czyby trudnośćYokładnego 
irykonania a szczególniej nadania doskonal,,-h powierz
chni zwierciadłom nie była temu na przesz! odzie przy
puszczam, że powyższa odległość stanowiąca dlu<’ość te
leskopu dana będzie tylko na stóp JOfJO, “

Wówczas taki t/ ’ . byłby 25 raży dłuższy, atem 
samem tyłcz razy wićcej powiększający od sławnego te
leskopu Ilerszela, Gdy w tym ostatnim można bilo do- 
prowadzu powiększenie do 61)00 razy, w nowuń zatem 
teleskopie takow e dojść może do 150,009 zazr. *

, Vi piawdzie pi ży wzmian!,owaiicm powiększeniu w 
teleskopie Ilerszela przedmioty okazywali- się mniej czy
ste niz gdy w tymże samym teleskopie użyte było mniej
sze powiększenie przez danie w nim większych soczewek 
ocznych. Lecz w podanym tu teleskopie niedokładność 
p’owy zsza okazałaby się w daleko mniejszy m stopniu z po
wodu doskonalszego niż w teleskopie Ilerszela zbiegu pro. 
mieni w ognisku zw ierciadła wklęsłego, jako nader małą 
krzy w ość mającego.

Przez powyższe powiększenie 150,000 razy słońce 
byłoby widziane jako oddalone tylko prawie o 150 iijil 
jeograłii znych. «

Gwiazdy stałe są to ciała dające się porównać zesłań
cem. Biorąc miarę z gwiazdy ~ A, w konstellacji Liry i gwiaz
dy 61 w konstellacji Łabędzia, których odległość nie da
wno przybliżonym sposobem została udeterminowana 6),

dwie wszystkie u nas widziane. Vi póz liejszym je
dnak czasie, z rozwinięciem poszukiwań astronomi
cznych, potrzebą dla drugiej (północnej) s(roiiy"Nie
ba, mieć drugi w podobnyżsposób urządzony teleskop.

6) Odległość pierwszej z tych gwiazd wy znaczona przez
Struvego w Bulkowie wynosi 7/1,400, drugiej-"y- 
znaczona przez Bessla w Królewcu 657,7OOrazyi wię
cej niż opległo.ść słońca od ziemi.

Światło ubiegające na sekundę około 40,000 mil jeo- 
graficznych, aby doszło do nas od pierwszej z nich 
potrzebuje 12, ód drugiej 10 lat.

Z innych gwiazd stałych żadnej jeszcze odległość nie 
jest wiadoma.

65
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odłegł.i 'ć gwiazd najldiższy cii nąś wynosi kilkakroć-sto 
ly .»iei v do kilku ni i I jonów z y więcej niż odległość słoń
ca. Za poiiincą zatem }»•<».i iiifjjiH ta teleskopu, pozorna 
wielkość tych ..wiaz.d dałaby się .tuk purt ięksZy ć, że śre
dnica ich Ul on la hy |>yć wymierzona.

Weźniy za przykład gwiazdę z/ w kousfellacji Li
ry. która veiling podobieństwa do pi'aw’dy jest większa 
o.l słońca. Wyznaczona odległość od nas tej gwiazuy 
jest 760,000 do 800000 razy większa niż odległość słońca.

Przez powiększenie zatem 150,000 razowe, średnica 
lii gwiazdy, w przypuszczeniu nawet, że takowa tylko 
la, wielka jest jak słońce, wydałaby się jak piąta część 
iredńicy słońca goleni okiem widzianego.

Skrfróby zaś moc teleskopu do tego stopnia by ła po- 
sunięta, m”żtiaby za pomoc;} niego dochodzić odległości 
i wielkości rzeczywistej gwiazd stałych.

l)o obserwowania księżyca i planet, z pow odn słab
szego ich światła, powiększenie nie mogłoby doprowadzo
ne by.ć do lego samego stopnia, dopókiby w iększe jeszcze 
zwierciadła nie były użyte.

M y i ii .dząe z zasady, że teleskopy o zw ie ciadlach 
mających 1)2 stopy średnicy, nżyte ilo obserwowania księ
życa dozw.lily przeszło 1,(100 razo w ego po w iększe nia 7) 
można p Zyj ie, ze teleskop z zwierciadłem 7 do 8 stóp 
średni.y mającem powiększać może 15,000 razy. Przy 
takićiu powiększeniu, które otrzymać można tym samym 
ja’, wyżej teleskopem, używając tylko odpow ieduicj wiel
kości soczewki ocznej, wy dałby się księżyc jakoby około 
o 3 mile od nas oddalony. Wówcz-s możiiaby rozróżnić 
n.i nim przedni o!y, inająie około 50 do 60 stóp szeroko
ści lub średnicy, a nawet postrzedz wyraźniejsze przed
mioty, którychby szerokość lab średnica tylko około 15 
stop w y nosił a.

Mimo to, możualiy użyć znaczniejszego powiększe
nia <lu obsenwym ania p.uu.low bardzo odbijających'Idb 
świecących (m*- nie-oś >r ieconej przez słońce powierzchni 
ksi życa) jeżeli jakie z nich na nim się znajdują, jako 
też profiiów przedmiotów wystających ną jego I rzegll, w 
czasie zaei ie”: słonecznych. V» tym razie mogłoby uży
te być pow ększeuie podobni' jak do obserwowania słoń
ca Wówczas przi 1511,600 razowem powiększeniu wy
dałby się księżyc jakby tylko o lj3 mili oddalony i oio- 
ż.naby rozróżnić na nim przedmioty mające tylko kilka 
stóp szerokości lub średnicy.

.leżeli dokładność urządzenia zw ierciadeł dozw oli z 
czasem u ye zw ierciadła w klęsłego, z kilka razy jeszcze 
większa długością ogniskową wówczas będzie można po
strzegać na księżycu przynajmniej w niektórych przypad
kach nawet (frobniejsze przedmioty .

Do otrzymania tein większego skutku zużycia po
wyższych teleskopów, przedstawia się jeszcze jeden śro-

7) Najwięcej zajmujący się obserwacjami księżyca sła
wny niemiecki astronom Scbroter w końcu zeszłego 
wieku, używał do tego teleskopu z zwierciadłem 
w zmianko wanej tu w ielkości, za pomocą którego do
prowadził powiększenie do 1'200 razy.

Patrz ’’Welders Ncttcs Physikalisches Worferbuch, ar
tykuł <•; Mond i Teleskop”, 

dek, który jednak jako ulegający sprawdzeniu przez do
świadczenie tylko jako prawdopodobny podoje, a który 
gdyby okazał się skutecznym, w połączeniu z podanym 
wyżej sposobem dozwoliłby <|o wyższego jeszcze stopnia 
posunąć odkrycia w przestrzeni świata. Tym środkiem 
byłoby zastosowanie fotografii czyli wynalazku Uagcrra 
do opisanego wynalazku teleskopów.

Zastosowanie to zależałoby ną tcm. aby-soczew kę O- 
czna zastąpić blachą srebrną jodowaną lub w iuay spo
sób przy sposobioną do przyjęcia wrażenia świat!a, i umie
ścić ją w samem ognisku zwierciadła wklęsłego, utworzo
ny zaś na niej obraz obserwować mikroskopem.

. Skutek zawisłby wówczas od stopnia do jakiegoby 
czuloąć blachy na działanie światła doprowadzoną być 
mogła.

Przy puszczając, że przy użyciu zwierciadła w klęsłe
go mającego 7 do 8 stóp średnicy ogniskiem na 1000 
stóp oddaloneni blacha byłaby dość czuła do przyjęcia 
wrażenia skoncentrowany cli takiem zwierciadłem promie
ni księżyca lub innego niebieskiego ciała; wówczas obraz 
otrzymany na blasze, byłby tyle razy mniejszy od przed
miotu w naturze, ile razy niniejsza jest długość ognisko- 
w<» od odległości tegoż przedmiotu.

W obecnym przy padku, ponieważ odległość księżyca 
wynosi około 1 200,000.000 stóp, długość zaś ogniskowa 
1000 stóp, obraz rzeczony , byłby mniejszy 1.200,000

Przy uży ciu mikroskopu pow ię^szającego 1000 razy 
obraz ten stałby sic tylko 1200 razy mniejszy.

Wówczas dziesięciostopow e przedmioty na księżycu 
zdawały się mieć w mikroskopie ljl20 stopy, czyli IjlO 
cala albo przeszło jednę linią. Tej zatem w ielkości przed
mioty, a nawet mniejsze, mogły by z łatwością być rozró
żnione.

’Przy użyciu zwierciadła z odleglejszym ogniskiem, 
jeżeliby czułość blachy fotograficznej tego dozw oliła tnh 
więcej powiększającego mikroskop.il, możiiaby jeszcze da
lej posunąć powiększenie. Wówczas możiiaby spodzie
wać się, że naw et drobne przedmioty mogłyby na księży
cu by i- w idziane.

.Jeszcze ważniejsze byłoby zastosowanie tego spo
sobu, do iideterminowan’a zmiany w położeniu gwiazd 
stały eh, wypływającej z obiegu zielni około słońca.

Z powodu takowego obiegu, ziemia znajduje się za 
każdym razem jak wiadomo prawie o 40 miljoiiów mil je- 
ograf czny ch oddalona od tego miejsca w l-.tórem hyłaprzid 
pół roku. Skutkiem tego.jest, że gwiazdy zmieniają o 
tyleż na pozór co pół roku swoje położenie, co odpowia
da lak zwanej przez astronomów parallaxie rocznej słu
żącej za zasadę do oznaczenia odległości tych ciał nie
bieskich od ziemi 8). Lecz odległość od nas gwiazd sta
łych na wet najbliższych jest tak wielka, że rzeczona zmia
na ich położenia’ lubo 40 miljoiiów mil wynosząca, jest 
tylko milą onej cząstką, niedającą się dotąd ocenić naj- 
le pazerni dotychczasow emi instrumentami. Wynosi ona

8) Prócz te j jest jeszcze inna pozorną zmiana poi ożenią 
gwiazd zwana aberracją,która tu w uważanie nie wcho
dzi, a która jest wy padkiem ruchu tak ziemi jako i 
światła.
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bowiem nawet dła wzmiankowanych wyżej dwóch gwiazd 
bliższych nas. których odległość w przybliżony śposóbjest 
obliczoną, przynajmniej około 1/350,000 rzeczonej odle
głości, co znaczy, że położenie kątowe tych gwiazd zmie
nia się tylko prawie o lj2 sel. nudy.

Zmiana ta w ognisku zwierciadła, o l(i00 stóp od 
tegoż zwierciadła oddalonem wyniosłaby także 1/350,000 
długości ogniskowej, to jcsfokolo Ij 350 stopy. Lecz przy 
użyciu nawet niezbyt powiększającego mikroskopu stała
by się bardzo wyraźną i dobrze ocenie się mogącą. W mi- 
leroskopie naprzykład 350 razy powiększającym, wynio
słaby ta zmiana jedne stopę.

Jeżeliby zatem obraz na blasze, obejmował pewną 
liczbę gwiazd w ■ rożnem oddaleniu od ziemi będących, 
możnaby postrzegać mikroskopem najmniejsze zmiany ich 
położenia w zględem siebie, a z tąd przy pomocy rachun
ku dochodzić odległości ich od ziemi oraz praw ith ru 
chiu

Ograniczam się na powy źszćm wyłożeniu głównych 
zasad na których opiera się podany tu system telesko 
pow, zachowując sobie na później opisanie szczegółów 
ich urządzenia i użycia zwłaszcza że do dokład. ego ich 
opisania potrzebne są figury. Z pomiędzy takowych szcze
gółów niektóre są nader ważne dła osiągnięcia.zamierzo 
nego w tych teleskopach celu, a szczególniej sposób na- 
(łania łatwego i pewnego ruchu zwierciadłu płaskiemu 
aby za biegiem gwiazd postępowało; nakierowania onego 
na przedmiot, zapobieżenia wszelkiej jego uginalności, 
determinowania położenia gwiazd iiih zmian i t. p.

Zajmowanie się rozw aż, iiiein ty ch w szy stkicl. szcze
gółów i wy pracowaniem całej rzeczy, o ile mi przy wielu 
innego rodzaju zatrudnieniach czas dozwalał, było przy
czyną opóźnienia do tej chwili ogłoszenia powyższego 
pomysłu, przeszło przed dwoma laty już powziętego, a 
który dopiero po należy tein onego rozwinięciu zamierza
łem opisać.

Do przyspieszenia obeenej o- takowy m wiadomości 
powodowany zostałem wyczytaniem świeżo w pismach 
wzmianki, że z powodu trudności urządzenia przytoczo
nego wyżej olbrzymiego teleskopu Oxmantonua, tak aby 
doąodiiy był do użycia, przyszło także na myśl p. Talbot 
zastosowanie do tego teleskopu zwierciadła płaskiego ru- 
chcinego. 9).

1». Talbot nie ro-zw inął jednak jeszcze, jak widać z 
tejże wzmianki, swego pomysłu nad początkowy zakres 
teleskopu Oxinantouna i nie ocenił całej rozciągłości, jego 
zastosowania. Lecz w dzisiejszej cpoeedosy c jest powziąść 
pomysł, aby rozwinięcie cnego niebawem nastąpiło.

9) »Mecanics Magazine z miesiąca Lipca r. b. L’Tnsti- 
tut Nr. 460 z dnia 20 Października r, b. Dingters 
1’olytechnisches Journal Zweites Octoberlłeft.«

Zasługuje tu na wzmiankę podany współcześnie przez 
tegoż p. Talbot sposób, według którego z jednego 
zrobionego już zwierciadła można za pomocą ele- 
ktrofypu czyli galwanoplastyki otrzymywać wprost 
większą liczbę podobtiychże gotowych zwierciadeł 
nicpotrzebającyeli już szlifowania, ani polerowania.

ŚREDNIA CENA ZYWNOSCL
Na ostatnich largach Warszawskich i 1’iagskich płacono 

»a korzec żyta roblr sr. I kop. 57 (zip. 10 gro. II); pszenicy 
r. s. 2 k. 82 (zip. 18 gr. 24); jęczmienia r. sr. 1 kop. 84 (zł. 12 
gr- li*) owsa lub. sr. I kop. 17 (złp. 7 gro. 16); mąki pszennej 
pisedniej r. si. 3 ko. 85 (złp. 26 gr. ll>), ordynarnej 6 ćwierci 
r. s. 4 k.28 (złp 28 gro. 16), żytniej pyllo. r. s. 2 k. 39 (złp. 
15 gr. 28), gryczanej korzec r. sr. 2 k. 30 (złp. 15 gr. 10); kaszy 
gr. czanej zwyczajnej r. 3 ko. 42 (z. 22 g 24); di obnej r. s.7 k. — 
(złp. 46 gr. 2'); jęczmiennej perłowej r. s. —k. — (zł. — gr. —). 
jęczm. ordynat y jnej r. z. 2 k. 40 (złp. 16 gr. —); — siana Centnar 
100 funl. kop. 55 (złp 3 gro. 20); słomy cent. 10'-fnrt. kop. 30 
(złp 2 gr. --); eąteń drew sosnowych r. sr. 6 k 45 (złp. 43); — 
wół dobry ocł r. s. 36 do 46; średni od r s. 29 tło 35; lichy od r.s. 
20 do 28;—ciele rs. 2 k.70 wieprz dobiy od r. -. 12 do 16; średni 
cd r. s. 9 do TI; I icFi V od r. s. 5 do 8;— masła funl k. 15 (gr. 30). 
słoniny funt k.9(g 18); kartofli koiv.ee k. 67 (zł. 4 ". 14); okowi
ty lOlej próby garniec k o. 6 I (zł 4 g. 6); szumów kiÓcćj próby gar
niec kop. 38 (złp. 2 g. 14).
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TAXA CHLEBA I MIĘSA

Na miesiąc Styczeń 1812 rok tu

W miesiącu Styczniu płacić się będzie: Za funt mięsa 
wołowego k. sr. 6, za funt wieprzowiny kop. sr. 5, za 
funt cielęciny kop. sr.—, za funt baraniny kop. sr. 4 l|2. 
Bułka mątowa za kop. sr. 1 1|2, ważyć ma 9 łutów; 
strucla mątowa za kop. sr. 3, ważyć ma lutów 18; boche
nek chleha pytli wego żttniego za kop. sr. 2 I|2, ważyć 
ma funt 1 łut. 14; bochenek clileba z. mąki z młyna paro
wego za kop. sr. 2 1|2, ważyć ma 1 funt 6 łutów-


